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Aleg, Gul 

Spra w o z d a n i e
komisyi podatkowej o wniosku posła Kramarczyka i towarzyszy 
w przedmiocie w ezw an a c. k. Rządu, aby ustawę państwową z dnia 
12. lipca 1896 Nr. 118. dz. p. p. w zastosowań.u do kraju koron­
nego Galicyi w całości zniósł a natomiast przedłożył projekt ustawy 
o stworzenie funduszu celem wynagradzania poszkodowanym straty

klęskami elementarnemi spowodowanej.

Wysoki Sejmie!
Poseł K ram arczyk  złożył d. 8. bm. do Ls. 827/04 do laski marszałkowskiej 

wniosek :

Wysoki Sejm raczy uchwalić:
I. W zyw a się c. k. Rząd, by ustawę państw ow ą z dnia 12. lipca 1896. Dz. p. p. 

Nr. 118. w zastosowaniu dla kraju  koronnego Galicyi w całości zniósł, a  na to m ie j­
sce przyszedł z nową ustawą, wedle której każdy  opodatkow any kontrybuent byłby 
obowiązany w podatku gruntowym  płacić pewien procent od podatków stałych spe- 
cyalnie na cel szkód e lem en ta rn y ch ;

II. C. k. Rząd byłby obowiązany co roku  bez względu na  wynikłe szkody e le ­
m entarne  wstawiać do budżetu  państwowego dla Galicyi pewien roczny ry cza ł t ;

III .  T a k  samo W ydział krajowy opłacałby na ten cel z funduszów krajow ych 
pewną s ta łą  roczną kwotę odpowiadającą przynajmniej dzisiejszym udzielanym na 
ten cel bezzwrotnym zapomogom; w razie wydarzonej klęski poszkodowany posiadacz 
gruntu, bez względu na jego rozmiar po sumiennym oszacowania szkody, otrzymałby 
z tego funduszu nie opust podatkowy, ale przynajmniej połowę faktycznej szkody, lub 
stosownie do wysokości istniejącego na ten cel fuduszu zebranego1', k tóry komisyi po­
datkowej do załatwienia przydzielony został.

Zupełnie naturalną rzeczą jes t ,  źe bardzo często powtarzające się klęski e lem en­
tarne , ja k  posucha, grad  i nadzw yczajna  wilgoć obok wylewów naszych nieuregulo­
wanych rzek  musiały zaniepokoić ludność włościańską o przyszłość rolników, zw łasz­
cza mniejszych Wynikiem zaniepokojenia tego jes t  wniosek p. K ram arczyka , będący 
przedmiotem niniejszego sprawozdania, a  ż ąda jący  s tw orzenia  stałego funduszu na 
wynagrodzenie  stra t  spowodowanych klęskam i ebm en tarnem i,  do których przyczynia­
liby się sami rolnicy, fundusz krajow y i fundusz państwowy.

Przedew szystk iem  podnieść należy, że sam  wniosek je s t  n ie ja sny ;  żąda on p rzy ­
czyniania się opodatkowanych do tego funduszu pewnym procentem w podatku g ru n ­
towym, ale nie powiada, czy na ten cbl ma być przeznaczona pew na  część opłaco­
nego podatku gruntowego. — czy też m ają opłacający poda tek  gruntowy osobny do­
datek do podatku  gruntowego na ten cel opłacać.
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W nioskodawca żąda, ażeby c. k. Rząd obowiązany był wstawiać co roku do bu­
dżetu państwowego dla Galicyi na powyższy cel zam iast p rzyznaw ania  poszkodowa­
nym klęskam i elem entarnem i opustu podatku gruntowego i daw ania  zapomóg pe­
wien roczny ryczałt. Opusty podatku gruntowego z powodu szkód elem entarnych wy­
nosiły w 10-leciu 1893— 1902 w calem państwie okrągło35,000 000 K, a więc w przecięciu 
3,500 000 K rocznie; w kra ju  naszym w temże dziesięcioleciu 8,000.000 K okrągło czyli 
w przecięciu 800.000 K rocznie.

Nie można przypuścić, aby wobec tego corocznego ubytku w podatku g run to ­
wym w sumie 3,500.000 K, wobec 15°/0-go opustu w podatku grun tow ym  w myśl 
us taw y  z dnia 25. października 1896. Nr. 220. dz. p. p., k tóry  wynosi na r. 1904. 
9,509.400 K mogło zgodzić się państwo na dalsze okrojenie dochodu z podatkn g run ­
towego na rzecz stworzyć się mającego funduszu na odszkodowanie.

Nie może też komisya mieć nadziei, aby s tan  finansów krajow ych pozwolił 
w przyszłości na przyczynianie się funduszu krajowego do tego funduszu, stworzyć się 
mającego, celem odszkodowania właścicieli gruntów  z powodu elementarnych wypad­
ków, choćby tylko w tej wysokości, j a k ą  kraj p rzeznacza co roku na ulżenie sk u t ­
kom klęsk elementarnych.

Co zaś najważniejsze, to uie można na ludność przeciążoną podatkam i nakładać 
nowego stałego podatku  w tym celu aby zapobiedz skutkom klęsk elem entarnych , 
k tóre  przecież nie co roku pojawiać się b ędą ;  tern mniej zaś i z tego powodu można 
do ludności naszej z takiem żądaniem przyjść, ile że żądania  podwyższenia w y d a t­
ków krajowych na cele kulturue coraz bardziej wzrastają, 

wobec tego wnosi k o m is y a ;

Wysoki Sejm raczy uchwalić:
Nad wnioskiem p. K ram arczy k a  z dnia 8. października 1904. Ls. 827/04 przecho­

dzi Sejm do porządku dziennego.

Przewodniczący:

Abrahamowicz.
Sprawozdawca ;

BuynowsUi.

Z d r u k a rn i  Ludowej we L w ow ie


